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Kartki z notatnika 
Nie zamierzam pisać Iprawol.da­

nla ;,r; działalności KomisJ! Oświaty 
l Kultury Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej w Ib:estowle ani dokony­
wać oceny jej p racy. I Jedno. j dru­
cie jest w zasad:de Jut poza nami, 
a komisja złocInie z obowiązUJlI;cy. 
mi w radach narod090'ych zasad". 
mi przestala d1:lalaŁ Jeśli porwa. 
lam Jobie pnedstawić kilka uwa, 
l obrerwacji wi"żącym się 1: jej 
pracą w ubieglej kac!encJl to wy­
łącznie dlalelo, te mOG' one. być 
moie. poslu1yć do dyskusji. j.ka to­
czy się na lemat ponerzenla upraw­
nień i kompe encll tych s-polennych 
organów rad narodowych. 

Mam za sobą pracc: w Komisji 
Oświaty I Kullury WoJew6dz)uej 
Rady N3 rodo~eJ w trzech O$tatnich 
kadc:lcjach tej rady. Na pewno 
z.byt mało, by UOl6lnlat problemy, 
z którymi spotykałem 5i~ dorywc~o, 
przy olIazji przeprowadzanych kon~ 
troll czy wysłuchiwaniu Informacji 
składanych na posiedzeniaCh koml~ 
sJI przez wydzlaly rad narodo~ 
wych , czy podlegle Im instytucje I 
przcdsh:blorstwa. Wystarcujl\co 
jednak duto; by znaleU sprawy, 
k tóre w pracy komisji pn)'nosily 
najwll';cej trudnoŚCI. które p:lwta­
nll) ~il;' najczęłc;eJ. 

Wyda le mi si~, fe okres ostatnIe" 
Cz 'f'recJl lat byl w pUCY komisji 
Chyba najbardlllj twórcz.y I mimo 
w:e11,l trudnOŚci zakońnony jej 
zwyclc:s1wcm w wielu spornych 
ł:prawach. 

Po lalach, Idy spora c~łć postu­
lalÓw przed~l(lwlanych radom na ro­
dowym pncz komisje wszystkich 
!1czcbli pozonawlIla w sterze lXI­
bc::nl'c~ tyczeń. nastąpi! pClwatny 
zwrot w stosunkach kom!lja -
prc7ydia rad narodowyc:h. Nie zda­
rzaly sil'; juf w ostatnim okre,le 
przypadki nleodpowladanla na 
wn ioski ctlonków komisJi. choc! nie 
wszy:oU:ie te wnIoski zOltaly znall­
zow:me. 

KomisjA Oświaty I Kultury Wo­
jewódzkiej Rady Narodowej w 
Rzeuowle przeprowAdzala w okre­
sie kadencji kontrole w Wydziale 
Kultu!y Kura torium Okregu S~kol­
ncgo. Wojewód~klm Komitecie Kul­
tury FI%yczneJ I Tu ry.tyki ot'a1: w 
podle&lych 1m placówkach. Kombja 
przedstawiła na sujllch I posledle­
nlach Pretydlum Wojewódzkiej Ra­
dy Narodo ..... eJ 9 %blorctych uwal 
dotyc~e)'ch r6tnych problem6w z 

u kresu rozwoju kultury, otwlaty, 
turystyki ouz. brała udzial w przy­
,otowanlu uchwał wiąiących sil: z 
tymi zagadnieniami. 

Ocena słunnoścl spuw podeJmo­
wanych puez komisję nie naldy 
do mnie. ChCiałbym Jedynie przed ­
stawić c~ytelnlkom "WidnokręJU" 
kilka spraw, którymi komiSja zajl'; ­
la się szczególnie t roskliwie. które 
rozwiązala pomyślnie. bądf nIe zdą­
tyla załiltwić. przedstawIt nie za o­
ficjalnym protokolem lnalduJącym 
sil'; w dokumentach z lej pracy, lecz 
% w!asnych prowadzonych ,,na ,orą­
co" notałek. 

• • • 
Glośna Uchwała WRN nr 15(60 

z maja 1960 roku staje sil'; prU'd~ 
miotem badań Wydtlału Propagan­
dy KW PZPR. Deiegatury Najwyt­
szej Izby Kontroll I nauej komisjI. 
Objęto nią 28 Jednoltek . .5 na ucze­
blu wojewódzkim. pozoslale w po­
wlllt.ch: brzozowskim. lubaclow­
skim, mieleckim, tleuowsklm. Ba­
dani. oodjęle na x.le ~en:e sejmowej 
komisJi kultury prowadzone są 
równie! w Innych województwach. 
Uchwala n r 15;60 podjeta na sesji 
Woje ..... ódzklej Rady Narodowej z 
inicjatywy Komisji dotyczy rozwo­
ju kultury wsi ! małych mlaste­
tuk. 

Jakle SIl Jej rezultat)' po praw!c 
dwu latach dzlalanlal Informację 
.kłada przedstawiciel rzeszowskie­'o NIK-u. insp. Majka. 
Spisuję t notesu: 
"W o • .re~le 195&-1961 w 2$ po­

wiatach zmienllo s ię 26 kierownI­
ków wydziałów kultury pOI'i'lato­
wych rad narodoW)'ch. w tym w 
'ar"lawlu tnykrotole, Luku ~te­
rokrolnle_". 
"Uchwala WRN nlda~bla. te 116w­

na uwala w upowncchnlanlu dóbr 
lulItury Iklcrowana zOItanie ua 
wid. idz.le po'ruby te s~ ch"le 
Ilajwl(kuc. A prtecle.ł na kaide 
.tatY"y~no kino wle.1f;kle w bada­
nym okresIe puypada w Rleuow­
skłcm 11,5 slalys lynnych wsi 'Ii II­
cz blł ponad 13.000 mieszkańców. 
Jak tę liczbę podzleJl6 np. na 150 -
ZOO kne5e ł w sali kina? A 'Ił po­
widy, cdt.le liczb)' ł.e k,zlaltujlł lit, 
lcncu nlekouyslnlej. W powiecIe 
dc;:blckIm na 46.000 mleukaflcliw 
pr:r.ypadaly % Idna, w pnewouklnl 
dwa wiejskie kina przypadallII na 
51.000 mleulr.alilc6w ..... 

Ze sprawozdania Wydziału Kultu_ 
r)' Prez:fd!um PRN w Lubaczowie: 
"nalt~pll powałny rozwój placó­
wek kulturalno-oświatowych oras 
Ich dz.lałalnoid", 

Badania dwlerdlaJll,. te a 36 la_ 
tnleuclOll)'eb w .prawozdantu 
'wleUlc polowa me blnleje, 

Jaki "rozwój ddałalnośc:l" 1 W ro­
ku 1960 brly w powiecie 62 punkt.,. 
blbllotecsne, w rok p6inJeJ 58. Z 
Zl amatonklch lespoł6w arly!tycz_ 
nych IstnleJ~cycb. w 1960 roku n­
ehowało się tylko 1"_ 

Po .prawozdanlu otywiona dys­
kusJa. Arlumenty, kontrargumenty. 
.. DIanero s O,Ólllej IInby zawodo­
wych hnprea arl)'slyczn)'ch t )'lko 
15 proC!. pnypada oa wid?' .. 

.,A dllaelo sprowadzony la lITu­
be plcnlll,dze zesp61 wulerskl wy_ 
je.łd'illJI\c)' na występ do malcro 
mlutclnka musI lobie najpierw 
sam napalić w pIecu, bo w laU Jest 
przenikliwe limno, unlcmoillwlaJą­
ce JakikOlwiek wyatęp'" 

Wydaje mi się , te jest w Iym 
troche . paradoksu, fe pnedstawtrjel 
orlfanów kontrolnych pnedstawi! 
dzlałaczom kultury, w tym I naszej 
komlsj! prawd:dwy. wsze~hstronnle 
zbadany obraz sytuacll kultury wsi, 
któreio n ie dostnegło, niestety, 
wiele ludzi zawodowo tajmuj"cych 
alę tymi problemamI. 

Chyba dobrz! .Ie .tało, II! trz,. 
lata temu pokazano 1: calI!, ostro!­
d" problem brak6w I zaniedbań w 
tym zakTede. Komisja Oświaty I 
Kultur, WRN b,la w pewnym .en­
sle zmuszona. do staleJ;o powraca­
nia do tego lematu I bezpośrednich 
Interwencji w wypadkach, Idy Ul­
chodziła te,o potrzeba. 

Przegl"dam notatki z wyjazdów 
kontrolnych do powiatów: kolbu_ 
szowskiego. n!:tańsklego, dl';bleklego. 
Je.tdmy 'wladkaml nowych Ini_ 
cJatyw kulturalnych. "Szkola - o~~ 
rodklem tycia kulturalnelo", ..BI­
blioteka 'I cz)'lelnll, - oirodktem 
prac, kultura lno-oświatowej w 
irodo",ł.Jm", tywloloweio rozwoju 
k lub6w Ks~łkl I Prasy .. Ruoh", 
k lubów. kawiarni. 

InlerwencJa w powiecie brzOlOw­
sklm. Problem do dY5kusll. Clf 
bard2.lej potrtebnf telewizor 
czy .tól bilardowy. Mieszkańcy wII 
uwataJ., fe telewizor, bogaty wo-

(CIU dals...,.. Il& .Ir. 2) 

• 

• • • • • 

'Ol . BOGDAN LOtB!. 

Fot J,INUSZ WITOWICZ 

JAN BOLESŁAWOtÓG 

o zieleni 
o zieleni. o zieleni, to o polach wypalonych. 

to i o zabitych turach. 
i o wybitych bizonach, 

dobrzy ludzie, 
i z krwi lanych p!wich kurach, 

dobrzy chrześcijaniE; 

O zieleni. o zieleni: to o porzuconym domu . 
o piosence i piszczałce. 
to I o was, dzicy, leśni, 

dobrzy ludzie. 
lo twoim pustym gniewie, 

mój JuHanic. 

o zieleni, o zieleni, 
można wiosną, w końcu lata, 
w zimie można i w jesieni, 

dobrzy ludzie. 
można I na końcu świata. 

Niechże się też tak i stanie I 
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Kartki 
(CI", dalsz,. le It r . 1) 

jew6dtk! InWCIIOl' je~t innego :r.da ­
nia ... 

Znów pod obrady komisji wraca 
problem bibliotek. WyJalody kilkU 
grup kontrolnych pot wierdują zło­
:Zoną informację. Przy dużym wz.ro­
sele c;z:ytelnlctwa, zwlaszc:r:a w śro­
d/'lwlsku wieJ~k1m, szybkim ronvo­
'u sieci hlbllolec:zne,j. sytuacja 10_ 
klllowa tych placówek nadal jest 
n lezadowlllająca, a w wielu wypad­
!fach wręcz fatalna. 

• • • 
Kilka posiedzeń po§więconych 

problemom nkolnlctwa. Kontrole 
w Kuratorium Okregu Szkoinego, 
w Inspektoratach Oświaty na mlej­
$CU budowy pOłZt'Zeg61nych 51!k6t 
Interwencja Klm1lsjl w sprawIe bu­
dowy szkoły, z której mają korzy­
stać mieszkańcy dwu skł6conych 
wsI. Gd:de ukala ma stanąć? A mo­
ie tam, gdzJe l dla jednych, I dla 
drugich byloby najbUtej? 

Byl,. w pracy koml,jl tematy. 
które wrACały jak bumerang. nie 
wyjałnlone do dnia dzblejszegll. 
Skąd bierze si~ na przykład udti­
wlaj.ca hojność . z Jaką wydano 
społeczne pieniadze na budo ..... ę 
ukoly. która według złośliwych 
prognoz .... ..,.konystana zost.Anie W 
pelnl dopiero w roku 2000, a cena 
metra kwadntowego Je) powierz­
chni nie mieści lie w tadnej z prze­
widzianych norm? 

• • • 
Wielki, trudny prooleJn rozwoju 

turystyki w województwIe neszo ..... . 
sklm. Szczeg6łowe kot'ltrole w tym 
zakresie prowadzi komisja przez 
trzy kolejne sezony turystyczne. 

UWllg! komisji nie pokrywały si~, 
niestety. z opinią, Jalr.lI przed.til· 

Doświadczalne """ poletko 
Choc:lat od pamiętnego dnia, kle· 

dy to kierownik szkoly w Komoro­
wie - Jan Ochalik, biegał po wll 
ł skupował koguty na obiad dla ko· 
misji z WarsUlwy I gojcl % woje· 
wództwa, minęły już 4 lata, nadal o 
wydarzeniu, które mialo wówczas 
miejsce mówi się żywo, komentuje 
1 nazywa się je bez potruby jut 
chyba - eksperymentem. 

Ludz.!e przyzwyczaili się do ek.­
perymentu, przeżyli wiele kontroli . 
komisji badających wlp6!życle I 
efekty 4 lata trwającego małżeń­
stwa ołwlaty z kulturą. Sposobią .Ię 
jut nawet do przyJ~cia następnego, 
równi\!! ogólnopolskieio I takie % 
przymiotnikiem .. kolbuszowski" 
eksperymentu. Dw:le wsie lego po. 
wlatu będą być mote jeszcze w tym 
roku zelektryfikowane za pomo­
cą ... jednego drutu. Role: drugiego 
pn-ewodu spełni ;t1emla. O Ile po­
my,ł zda egzamin, sposobem tym 
dokol\c:zy się elektryfikację odleg­
łych od linii wysokle,o naplęr.ia 
wiosek 1 pn,ysl61ków w całym kra­
ju. Mają więc kolbu~7.owlanle 
szczdcle do ekspe.rymenlÓw. 

Rozwój iyda kulturalnego na w~i 
utożsamia sle: ostatnio z powstawa­
niem nowych klubów "Ruch" i wlej· 
skich kawiarni. Nie mam zamiaru 
zajmowa~ sle dłużej tą sprawą, dla­
lego poprzestanę na tym stwlerdte­
nlu, W powiecie kolbusz.owsl:lm oa­
liczyłem raptem aż... 5 klubów 
ksJątkl I pra.y ,,Ruch" I kawiarni 
prowadzonych wspólnie przez gmin­
ne top61dzil:lnie ,,SCh" i koła Związ­
ku Mlodudy Wiejskiej. A powiat 
przecie:!: niemaly. 

Kierownik Wydzialu Kultury 
Pre%. PRN w Kolbuszowej mówi: -
klubów I kawiarni nie mamy gdzie. 
otwierać, brak odpowiednich po­
mleszczt'ń, ale Ul to jut w maju br. 
w Dniach Oh'iaty, K.iążki I Prasy 
uruchomlnłY kilka nowych ośrod­
ków k.o ... ' s!.lColach. 

Szkoła w Komorowie. Ładny, du­
ty, che" nie tak jak "Tysiąclatki" 
nowo.::zesny budynek. Jedną z sal 
przeznacumo na wlt'jską świetlicę· 
Na wy, oltim stollku telewizor 
"MOIde In HJ60 rok", obok wyslutony 
r adioodblornllc •. Syrena". W sal! 
znajduje się kilka stolików, krzesła, 
.uolna l;.nUca. To na parterze. Na 
l piętt~e !ala kinowa. W dzień uctą 
.Ię w niej dzieci. wiecz.orem zaś 
wyŚ'.\. ittla się filmy. Kino oświato­
we, które rozpocv;:'o dzlalalność 
przed 4 laty pracuje do d:r.iś dnia 
systematycznie. Flhr.y wyświetlane 
są oczy· ... iście bezpłatnie. podobnie. 
jak I w pozostałych placówkach. w 
clą§u roku odbywa się ponad 500 
seam6 ..... filmowych . kosztuje to Wy­
dział Kultury Prez.. PRN około 70 
tys. zł. 

O!rodek lo\' Komorowie rozpocząl 
działplność jeszcze przed wprowa­
dzeniem ~k~perymentu. Ale dtl~kl 
wla'nie eksperyment.o'vłl mieszkańcy 
tej v:sl i jeszcze 20 innych otrzy­
mali telewizory, projektor.y filmo­
we, Naucz.yciele eneraicznle w:r.lęll 

się do pracy. Zorganizowall !po­
leczne rady. Kierownik szkoly w 
Komorowie - Jan Ochalik. cieszy 
si,= we wsi dutym autorytetem. To 
8tanowl m. In. o dobrych wynikach 
jelto pracy. Nic dziwnego, uczy tu 
jut ładnych kilka lat. Większość o­
becnych na!łtoIatków to przecie! Jego 
uczniowie, Chociat jut prlU:llją. 
nleżle zarabiają. są s~odlielni. 
kiedy przyJdą do szkoły czujl!. się 
trochę 'ak uczniowie. 

S!.lColną SIlę gimnastyczną udo­
stępniono również absolwentom 
szkoły sprzed pięciu a nawet I wię­
ceJ lat. Tu tkwi m. in. tajemnica 
sukcesów komorowskich sporlow­
cÓw. 

RYSZARD BILSKI 

Oirodki pracy k. o. w szkołach kiJka 
la; wcześniej nit kluby "Hurh". czy 
też tzw. wiejskie kompleksowe 
ołrodkl k. o" zakładane np. w pow. 
dębickim, wyposaiono w nowoczes­
ny sprzęt świetlicowy I sprowoko­
wano do wprowadzenia nowych 
form pracy; dyskusje nad filmami, 
audycjami tełewlz,yjnyml, ~ęsto 
pn.y czarnej kawie. ,,Poletka" do­
i wladcz.alne nowych form pracy są 
pard:tiej Oświatowe nit rozrywko­
we, mimo że organizuje się w nich 
wlecz.ork! tanecz.ne, spotkania przy 
kawie Itp. Cl..}' nie sądzi pan zatem 
- zapytalem kierownika Oc:halikB, 
zarazem dotychcz.asowego przewod­
nic:.ącego Komisji Oświaty i Kultury 
PRN wKolbuszowej - te młod:r.leż 
wolalaby , gayby z.alotono np. w Ich 
wsi klub ,,Ruchu"t 
Padła rzeczowa odpowledf. _ Cóż 

nowego dać nam może "Ruch"? Ka­
wę? Mamy. Prasę i sprzęt łwletli­
cowy? Również. No, I najwDŻniejsze, 
w naszych placówkach. bez wyjąt­
ku we wszystkich pracują. prawie 
że obowiązkowo, nauc4)'clele. A to 
nie jest bez znaczenia. Choć oArodek 
\\' KomorowIe stawiany je,t często 

li wzór. nie jesteśmy wcale najlep­
si. Pozostałe placówki, o ('zym mo­
głem się przekonać podczas licznych 
kontroli naszej komisji, pracu;ą 
wcale nie gorzej. W na jlepszej sy­
tuacji t.ą szkoly, w których uczą 
młodu nauczyciełt, Oni to najchęt­
niej wlączają się do pracy społecz­
nej. Eksperyment dal kolbusl.Owia­
nom kilkanaście projektorów, tele· 
wizorÓw, radlcdbiornik6w, adapte­
rów, a więc to wszystko co polrteb­
ne do konsumpcji k\lltury. Rzucili 
się więc łapcZ}'w:e do ,.jedzenia". 
At s ię przejedli... należałoby dopo­
IIdedz'eć bez cienia zresztą zlo§I1wo­
ki. Oglądali program telewi1.yjny 
"ciurkiem", płyty gramofonowe 
.. puszczali" do zdarcia. Nasycili się 
I zac1.c;:11 myśleć o układaniu wla~­
nych ::espołów arty~lycUlych. Na 
wszystko znalazł się CUlS. Na sie­
dzenie przed telewizorem równłe1:. 
tylko że oglądają jut pozycje wy­
brane, głównie sztuki teatralne. Nic 

więc dt.!wnego. te z chwilą przystą­
pienia do rozdzialu ról nowej sztu­
ki, aktorzy sami zgłaszają kOiO 
chcieliby grać, nawet ady rola wią­
te sIę z niezbyt efe1<:\()wnym sl.ro­
Jem. Dochodzi z tego powodu nieraz 
do kOflfiiktów międl..}' - utywając 
modneio oslalnlo terminu - .,sta­
rym," a "nowym". Zdar.r.ylosię 
widnie w Komorowi\'. io musiano 
ody,'Olać przedstawienie "O!enku" 
GOIłola, ~ho~ sztuka ta dt'5:l.yla się 
dut.ym powodzeniem. Jedna z mam 
nie pozwolila córce wystąpić dru!!i 
raz na $cen!e, ponieważ... była 
brzydko ubrana. 

• • • 
Biblioteka Powiatowa w Kolbu­

nowej pomieszczenie ma bardz.o 
małe, lecz znajduje się za to w sa­
mym centrum miasteczlta. Obok 
przystanek PKS, liczne sklepy, po­
stój taksówek, jednym ~lowt'm -
"city". W czylelnl I wYP'ltY<'Z8lnl 
przez cały dzień ruch. Tu przycho­
dzi mlodziet oczekująca na aulobu­
sy. tu plUił slutbowe protokoły ko­
misje kontrolujące pracownikÓW 
przedsh:biorstw budujących "Kol­
bet". Biblioteka wychodzi wi~c z 
z pracą na zewnątrz. Teatrzyk ku­
kiełkowy jest cz(stym gościem w 
wiejskich szkołach. do najmniej­
~zych nawet prtyslółków dociera 
propaianda kO:1kursów czytelni­
czych. 

- Najbardzlej ucieS1yły mnIe -
mówi jedna z bibliotekarek - kU­
pony nadesłane na konkun .. Zlote­
go Klo~a" z Wiklej Wall ... et tnl'. 
DotychCzas nikt z tej łtomady nie 
brai udzlalu w konkursach. 

A co w WllcuJ Woli czytają? 
'Najwi~kszym oowod~nlem cieszy 
się "Agnieu.ka córka Kolumba" 
Wilhelma Macha. N!~stet=" w BI­
blioteCe Powi,Jltowej nie ma ani jed­
nel'o egzempTarza tej ksiątkl. 

W jednym z licznych przysiólków 
WUczej Woli (jest Ich at 25) - Sple. 
otwarty będzJe wkr6tce nowy ośr/), 
dek pracy k. o. w szkole. Chociaż w 
Sple nie ma jeStcz.e światła C!lek­
trl'cznego, lqc;o;.ność ze .wlatem za­
pewnia dobra droga, autobus PKS. 
teleron. baleryjny radioodbiorniK. 
książki I kierownik szkoly zara;:.em 
dotychczasowy radny PowiatOwej 
Rady NarOdowej. Dzięki jego Inicja­
tywie ueallzow3no we wsi wiele 
czynów społecznych, a obecnie orga­
nizuje się w nkole ośrodeJ: pracy 
kulluralno-ośwlatowej. A nie tak 
dawno jeszcze w jednym z przysiół­
ków tej gromady wyrzucono ze 
u;kolnej świetlicy projekt!:'r IIImCl­
..... y w obawie prted ... nieczystą lilą. 

W Dniach Oświaty, K.iątkl I Pra­
sy nowe ośrodki k. o. w szkołAch z 
numerami: 25 I 26 otwarte bqdą w 
Markowitnie I Ostrowach BAranow, 
skich. Eksperyment przyjął filę . 
zdob~'l lioble prnwo obywatebtwa. 
W jego realizacji du±y udział mają: 
biblioteka, dom kuUury I władle 
powiatowe. które wydlltld na dua­
łalność kulturalno-oświatową trak­
tuJą na r6wnl z Innymi. 

z notatnika 
wiano jej ni posiedzeniach poświę­
conych rozwojowi turystyka w wo· 
jewództwle rzeszowskim. Komisja 
reprezentowała pogląd. że nalel:y 
w większym niż dotychcZlls stop­
niu rozwijać baz~ noc:1egową po­
przez wJączanle do turystyki kwa­
ter p:,ywatnych. WystĘ'powała z pro­
testem przeCiw wHelklm pr6bom 
hamowania lego ruchu przez n:e­
które wydzlaJy finansowe, dopatru­
jące siĘ' w tym jaklego~ p6l!eli:;alne­
go procederu. . 

1... miała rację. Zarz.adzenia, jakie 
ukazał)' sIę niedawno w sprawie 
poparcia dla Iych wszystkich, któ­
rzy chcą przysporzyć łóżek tury .. -
tycznych I miejsc, rozwiały chyba 
ostatccznie ctawy w tej sprawio.. 

Uwagi komilji w pelnl zostałl' 
zreszt~ potwierdzone przez prasĘ'. 
radio. Potwierdził je r6wnie! duży 
artykuł poświecony turyst)'cznym 
problemom ""ojewbdzh\'a ne5ZO\\'~ 
Ikielo :r.amieszczany w "pomyce". 

• • • 
Przed dwoma miesiącami obra­

dował w RzeHow!e sejmik poświę· 
cony p roblemom rozwoju kullurs 
na wsi. ze sza.egÓlnym uWZłlĘ'dnie­
niem !ytuacji w państwowych go~­
podantwach rolnych nuzego wo­
jeWÓdztwa. 

W re!erac:1e wprowadzającym do 
dysku'JI Władysław Czajewski, k:e_ 
rownlk Wydziału Kultury Prezy­
dium Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej w RzeszowIe nawląZllI do 
spraw, lttóre w ostAtnich czterech 
latach przez szerel[ razy sIAnow!. 
Iy material do pracy komisjI. a o 
których w$pominam w dzisiejszych 
nolatkach. 

Cztery l,8ta temu Wojewódzka 
Rada NIll'otlowa w Rzeszowie 
podjc:la Uchwalę nr 15/60 w 
iprawie ożywienia dzlałalno.icl 
kulturalnej na wsi i \0/ ma­
łych mlasleC-kach. Dzłslaj mote!T'lJ.· 
stwle.rdzi~, łe w wyniku reallzyc:j! 
wyżej wymienionej uchwaly poważ· 
nic wno~la sle~ plac6" ek kuhu­
ralno-nśwlatowych. Warto pr::y\o­
czyć kilka informacji liczbowych. 

!\1amy ubecnle: 
25 powiatowych, miejskIch I u ­

kładowycb dumów kultur)' (W'lros\ 
w stosunku do roku 1960 o 6 pla· 
có ..... ek). 

636 bibliotek pubUunycb, wr&./; • 
lIJiaml (wzrosl o 16), 

260 o%y!el ll l (wzrost o 161)) 
c:.r!cl\llków - 302.01l0 (W:l:fost o 

80.0CO), 
ksląłek l!.S33.000 (wzrost \V ato_ 

sunku do 1960 roku o 661.000 wol.). 
Potro ił a się liczba l e'e~horów 

w placówkaeh kultul alno_ml;wl"10· 
wych. Wnos!A Ilc~ba obicIoliiw kul­
turalnycb na wsi budowanycłt w 
cn'nl~ !ll'oleC:Zl'''n1. Itoczn!e odda · 
w~na 11:: 10 - :.!1 obleld6w. \V hu­
dowie ~rmJduJ=ł '$1(: M wiej~l<le do­
my kUlt'łfy 1 szereo;:o Innych. placó· 
wek, którycb warlo5ć kOllztory!owa 
wynosi ponad 96 milionów dołych". 

Kiedy podejmOWAno w nze~zo· 
wie uchwalĘ', która stawiała sobie 
za cel poorawienie sytuacji kul­
turlllnej rzc,~~o"'''$kjel w,l. UC1.E'!tnl­
czący w obradach ~e~ii wiceminister 
kultury Zygmunt Garstecki żYC'tyl 
jej twórcom najle/)sz~h \'>yników 
osiq8nt~tych przy re1lilt'lcJI 5!USlt­
nych I mądrych po~tanow;el'l. 
Zabierając glos w dysku~J! po 

ct!erech z górll lalach od tllmtego 
okresu pow'ed~lał s.lowa. kt6re nie 
były chyba kurtuazyjnym oklone!':'! 
w stronę tule.h~eRo terenu. 

.. Barcbo chętnie pnyjeidbmy 
do wo.łewildztwl tte.'lzow-skle;,o. 
Ptlyjdd:i,ftmy, aby t u. u wa~ ucz:r6 
s l ~ dolnej, pd)le~n~1 fouot)"'. 

• • • 
Wyclaje ml się. uC'Z.\' te!!o chn~t>y 

j)rzrkłud wspom"l"!re] uchwaly. te 
problem twórczej kontynu~,!t 
spra'l" podJ('tych rok. (lwa, cl.tery 
lata temu r:alel_Y ch.I'bll. do ie)nYCh 
z n1,lwa±n:e'ę;o;yrh rio t'ozwlą!1lnia 
w n~lblit~'tYm okresie. ;led to nle· 
z-.yYk!e !nlert'~\I\:>l'v )'Ifcb'e"i'l, któ­
ry moga z t'O'\"oc!·en'e" ro)"~-laznć 
r"dy narodo" e i jC,," komWe. w 
lvm równle.t ko;, ;~le ku!··" .... !'illit. 
towa~ bowiem bcdą z n~e n ... ;~or­
Hej pozycil. --

WŁODZIMIERZ WANAT 

Siła rzeczywis10ści 
Po drugiej wojnie światowej Koś­

ciÓł katolicki wala:r.l: się w doś.:. kło­
potllwej sytuacji, W kilku krajach 
europejskich, w którYCh posiadaJ 
tradycyjnie $llne wpływy, wladzę 
przejęły siły lewicy społecznej, roz.­
poczynająe proces prubudowy w 
kierunku soc)411stycz'lym. 

Kościół obclątony był tradycyj­
nym, glęboko ukorzenionym klery­
kelltmem politycznym t wrogoAclą 
wocec ruchu robotolcugo. trudno 
więc bylo oczekiwać na przyjazne 
lub nawet oboj~tne przyjęcie prze­
zeń zmian w układzie politycznym 
Europy. Watykan I niektóny do­
stojnley lIcz.vll się poctątkowo z 
moiliwościaml wykorzystania wpły­
wów religijnych wśród katolików I 
skierowania ich przec:lwko nowemu 
uSlro}owi. 

ZEl'KNtJ~CIE 
~ RZłlCZYWJ S'l'O$crĄ 

Jednłlki.e w zetkni~ciu z rzeczywi­
stością kościelne zamiary okuały 
si~ całkowicie nleskuleczne. Pro­
(ram socjalistycznych prz.eobrażeń 
mial laką $llę poc:iągajqcą. zawierał 
Iyle l.'Jtotnych ..... artolci, te próby te 
skonczyly się całkowitą porażką. 
Raz jeszcze okllzało 51ę, że głównym 
czynnikiem kształtującym postawy 
społeczeństwa są nie problemy 
iwlatopoi'lądowe. ale reał!a stosun­
ków spolecznych. 

Nadz.!eje na skierowanie katoł!­
ków w Polsce I w innych krajach 
'ocjallst~ C'tnych przeciwko nowym 
%BSAdom ustrojowym. przeciwko 
treŚci dokonujących ~Ię przemian 
niwec!ylll takie 5IJma sytuacja Koś­
cioła. Wbrew pr:z:ev.ldywan!om wie­
lu jego hierarchów, slly polityczne 
klerujllce życiem w krajach .. ocjaU­
slycz,,,yeh nie stworzyly Koiclolowl 
katakumbowych warunków. Otr%y­
mał wsz.vslkle swobody I wolnokl 
potrzebne do normalnego I nieza­
kł6conelo w~'pelnlanla swych mb)1 
kultowych I religijnych. 

l'RZEBA BYŁO LAT". 
Mu~iało jednak upłynąć wiele lat, 

aby w I<o.iclele zaczęto pojmowaf 
nleodwracaloy charakter przemian 
w krajach socjalistycznych. Próbom 
pnewł!.rtcŚciowania octn slużył nle­
wąLpliwle nie tylko rozwój tych 
krajów, ale I osill.illle:eia socjalizmu 
w skali śwlato\\ej. Jednocześnie w 
samym Koklele rozwlJaly się nowe 
prądy Intelektualno-fiioz.oficzne. ro­
dzące diłżenla do re· .... lljl polityki 
pnyjętej ongi' w całkowicie od­
miennych warun'ltach, a wspćlczd­
ni~ nieprz,' datnej i dla Kościola 
szkodliwej, 

Doszło wreszcie do otwartej dys­
kusji nad poStaWI! Kościola, do 50-
borowych poszukiwań. Sprzyjała im 
polityka, którą przyjął paplei Jan 
xxm. Odłotyw~t.~' na bok swoje 
s~'mpalle I antypatie polityczne rea­
l!stycznle oc~nit rzeczywistość, wy­
cltu:a;ąc z nif'j odpowlr!dnie wnioski. 
Uznill przede wSl..}'$tkim trwałość 
ustroju 50cjalistycz.."ego i jego 
wply"" na ro!wój wydarzeń w jwie· 
de wspó!czesnym. Kon~ekwenclą 
tego bylo uzo<,nle poltojowego 
współistnienia. Podobny reallt.m 
wykazał Jan XXIlI w łlcf'nle sytua· 
cJl w krajach socjalistycznych. 
W~pólPl'aca katolików ~ rzecz~lka ­
mi prOlramu budowy !ocjalizmu. 
codl.ienne zaangatowan1e milionów 
wyznawców Ko.łclota w Ur2eczywi· 
sinianiu tf'go programu były dla 
Jana XXIII faktem ostatecznym, 
Stlł.O też w je,o encyklikach "Ma­
t~r et Magistra" i .. Pacem In terrls" 
pojawiły się stwierdzenia rewela­
cyjne w dotychc:r.uowej postawie 
Kośdoła. Jan XXIII stwierdził. te 
współpraca katolikÓW w realizacJI 
pro,remu, takiego, kt6ry siuty do­
bru społecznemu, z ruchami kieru­
Jącymi się Inną fIIo%.oCI.ą od chrześ­
cijańskieJ - a wie:c oczywlkle z si­
lam,I le ..... lcy - jest motliwa. 'PO­
tr7pbna I pob'terzna. l wezwał ka­
tolików do pomncY' w urZAo.czl'wht­
nianiu tll.klcb pro&.l'IImllw. 

POTWrERDZEXt E PRAKTYKI 
Słowa kna X.;;~I. ac:koh:iek -

o cz.ym nie naleialob: .. zapominać -
były Jedynie potwierdJenlem 'POw­
szechneJ praktyki sIlf'leczr.ej. stai',o­
wiły zarazem c:tO\ dla tych,ił w 
Kośdele, których nie staf jeS7.cze na 
zmianę przyjętych nle,d~'i pojęć l 
oce.t'I. 

Rozwiano obawy nleklllr)'ch ka­
tolików, które żywili w lIWych su­
mlenl«ch przed pełnym zl&:1gato­
wanlelll si~ po stumle socjalizmu. 
nie chcąc wpadać w konnikt t na­
kazami Kołcloła. 

Wydaje. się także, fe w PłTspek­
tywle daluero p~lebieiu przemian 
w Ko!dele, które mimo oporów 
_ z konIecznoki musUł postępować 
w kierunku akceptacji rzec:.:r.ywbtoś­
d, cora% mnl~j szans przetr'wanla 
mają postawy ,,,ywodz,u się: z I.ra ­
dycyjnego ducha Intelrnmu ! spo­
łecznego konserwatyzmu, Jut obec­
nie nie. mogą one lIc~yć na heine 
spoleczne uznanit' I poparcie IV kra­
jach soejallstycznych, l!. IV świecie 
kapitalizmu systemalyc:r.nie zmnIej­
szają się Jeh wpływ)' 
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CECYLIA BŁOŃSKA 

Rzeczowe dowody z całeRo świata 
Chociaż wokół pędzą tYllące sa­

mochodów, caly Jmach pelen je.st 
l udzi, w biurach pracowicIe stukają 
maszyny, nleoslonlęte przed okiem 
~ntere5ant6w centrale teletonlczne 
błySKaw!czn1e r.mleniają połączenia, 
pośrffinlC1.~c co chwila w rozmo­
wach z [nnym krajem, tulaj w pod­
ziemiach wielkiE'j siedziby UNESCO, 
usytuowanej w samym sercu Pary­
b, cicho !est I spokojnie. 

Wprawdzie praCO'Wnk~ naukową 
100M (Le Con sell IntemBtional Des 
Museh - między .NXlowej rady 
muzealnej) tet n ie.kJedy odrywa te­
le!'on - ble1.ące sprawy nakładają 
na nią w:eJorakJe obowiązki, nie 
tylko zawodowe, ale I towarzysKie, 
n !emnlej jedn .. k tnajduJe doś~ ch.;:­
ci i czasu, by zapoznać mnie z bit-. 
iącyml pracami tego l.rze,unia mu­
zealnych placówek. Pokazuje ob­
sterną mapę krajów, gdzie dzjalajll 
komitety lCOM-u, wyUcza państwa , 
k t6re uzy.skując s&modt.lelno~ć, or­
iltnizują własną kult.ur(. 

Za p;)Clśni(ciem gunka, od~ka~ 
kują metalowe ma$S'wl'le wieka 
u.u!lad I zw!.,:z!y ~y~tem muzealnej 
d okumentacJ!, muze6w wielkich l 
matyeh, okazuje si( dostępny, Id~­
r awn)' i łatwy do rozu yfrowarull. 
jak klJ"ika telefon!czna... rodzln­
ne,o miasta. Prze~Iądamy lei zdję~ 
cla polskich muze6w! nlektOre, po­
wi(k;':l.one z małyCH fotos6w. p:rze­
n05zl1 mnie na chwile: na ;akie do­
brn ma ne ulnlti turYilycznych 
wę.dr6wck. 

- Moie to panią zaintere!uje? 
- zapytuje uprzejma przewodnicz-
ka. w5kaz.uJąc obszerny plik mate­
r 1l\lów poJwięconych muzeum etno­
logj.l. Z przejęciem. kt6re mnie tro­
chę l.ukrJcuje, tlumaczy doniol łą 
l'olę muz.eów eLnologicznych w zwal­
czaniu' wsteeznych prusądDw, Jeh 
znaczenie IV walce o lud2.kle ob\.i­
c~e świata. 

_.Slczególnie uderza ekspresja 
afIsza, jaki awizował einologiczn~ 
wystawę .. Ludzkość jest jedną wiel­
ką rodŁ1ną" zorganirowaną w Mu­
zeum Historij Naturalnej w Wied­
niu. Otoczony wieńcem kobiecych 
twarzy wBlYltkich ra~ z; <ltiecml w 
l'amlonach, ""'Ym~ .. 'ny napis :w ję· 
zyku nlemiecklmł W.05 t ., $' t k o 
c o no.4 ludz;kll twarz; 
jest dzieckiem jednej 
m a t k \. GIOwnym celem lego 
:rodzaju wystaw, adresowanych do 
okre!!.oneio odbiorcy, jest prz;eko­
nanie go, le cywilizacFl zachodnia 
nie jest bynajmniej jedynll, k t6ra 
liCly rJ~ w śwJecie, że bardzo wiele 
narody Zachodu uwd%ięcują in­
nym ludz.iom i narodom. 

Dla na s, kon3ekwentnle zwalcza­
jących wszelkie pru·jawy rasizmu, 
ktofego ofiarą padły wle!omHiono­
we rzesze naszego narodu, Iprawy 
te III. Ja k najbardziej oczywiste. 
Lecz. elupozyeje tego roduju w rOl­
nych krajach kapitalistycznych, 
ogromnie są jeszcae, niestety. po­
trzebne i aktualne. 

Gdy w Holandii organizowano 
'Wy~ta ' .... ę etnologiczną, Jej treścią 
przewodnią uczyniono spra'.\lę wpły­
w ów obcych kultur na lycie eD­
d! lenne. W HolandII we spolyka się 
raczej uprtedzeń rałOWych, Jednak 
mieszkańcy telo kraju żywlą 
przek:Of\l.nie. ie caly śwtat ł jego 
kultura koncentrują tlę U tylko w 
Europie. Stąd td wyslawa holen­
derska ukazywała mnogOŚć wpły­
w6w, jakle na życie codzienne wy­
warły Inne ludy, od indyj.klch po­
czynaj~c. 

W Wiedniu natomiast celem było 
obalenie fałszywego przdwiadcze­
nia o "fasie pan6w" I () rzekomej 
preponderacj! ich kultury. 'I'a teoria 
legia przecie:! u podstaw WUerow­
Ik lego lU<lobbjstwa. 

W Aml't'yee pnepojonej ra.lslow­
. k lm! pIzes~daml. wystawy %orga-

n lzowane przez lnstytut N~uko­
wy w Blom!leld Hllls, PfU~ De­
par!.ame-ńt B/.lorli I AntropologU 
Los Angeles. unaoczniały popnez 
bopty zestaw środkÓw, eksponatOw 
\lIera~urę naukową. it n1egodne 
wspbłczet.nego.o człowieka przesądy 
rUDWe, sprzeczne lą ~ wynikami 
p:rawdzjwej naukI. 

WaJQr argumentOw naukowych 
\\."alnie wspierają przedmioty, wy­
roby, caJe dziedziny sztukI, n:ko­
d~ iria, kt6re przybyły Od lud6w, nie 
zawsze zasobnych I bynajmniej n ie 
% Zachodu. wywiuając ",oj w~yw 
na całą kulturę Europy. Te wlaśnie 
eksponaty nny\vane dowodami rze­
czowymi z caJego Świata. mają zna­
komitą silę oddziaływania w .to­
&unku do odbloN:y elY 7:WledzaJą­
cego, nie przywykle,o nukać w mu­
zeum czegllŚ wi~cej nit Ul'OIm.ico­
nej kolekc; !. Na wystawie w LeJ ­
dzie np. d owled~ał się, te papier, 

pansli Zachodu, jaka nastąpila po 
przemyJloweJ rewolucJI , term/nem 
"tubylec" określać z.ac~to ctJawie­
kil. tyjącego jakoby poza historią 
przemian kultUl'3lnych, pnynalei­
nego nieodmlennie, niczym nora I 
fauna, do pewnych stTef ieoa:raf!­
cznych. bez perspektyw odm.lany 
swego lO$\!. 
Stąd td sZC2.eg6\na rola hbtorIi 

wspbłczesnej w działalności mu~ 
ze6w etnologij. Stąd taka mno,ośt, 
nam znanycll 1 dla nas oczywistych 
szczeg61ów, mających objllŚnlać 
aktu.lną sytuację narodOw w rOl· 
n~h cz~clllch śwIata. ICOM nfe­
%""IlennJe d ba o to, by muzea etno­
logll eksponowały .prawy ewolucji, 
by nie pokazywały lud6w, niczym 
nlewZl'Uszonych relikt6w pnyt'ody. 

Ant.ropoloi:ia, socjologia, biOlogia 
- oezywlście reprezentowane p:rzez 
po.atępowych uClonych twon. 
wspólny Iront badań. Ich wyniki, 

Wiele filer, laba wek, od wlek6w zl'tllnych w Europie, 
wywodzi .l ę z Azji. 

porcelana, wywodl" się z Chin, te 
ornamentyka Indyj skiej suukl o 
łublelnym kolorycie I cha raktery­
Itycz.nycb motywach pn.enikm:la 
zdobnic two całego Świata. Stachy, 
domino, karty. bierki. niezl iczone, 
a wykwintne ubawki, gry. którym.I 
zabawiano 51ę na k.rOIl~WJk !ch dwo­
racb w Europie. wywodzą lię lo 

Azji. Nawet latawiec - pl'ołta. 1 
zwyczajna rado.ł~ dzieci w:lelu kra· 
16w - przybył ze Wschodu. 

KiedyŚ nuz wielki poeta z ro-­
mllntycznym patosem protestował 

p:rzeciwko "przesądom ' ..... 1.110 ćmią­
cym". Miniona wojna, nieustanne 
ofiary, jakie I dziś jeszcze zblfi& 
l'arJzm. dowodzą, te lama poezja, 
czy najbard.dej n.wet uangaiowa­
na literatura, nie lą w stanie z\\'II­
czy~ rasowych przeslld6w. Tym 
bardzieJ. te ąa Zachodzie przyczy­
Dily II I; do ich ugruntpwan.!a całe 
wJekJ fi lozofii , dete'rminl.lj"cej na­
rody nie zachodnie, Jako "barbanyń­
cÓw", "pogan", .. leśnych ludu", 
"dobrych dz.iku.sOw". "prym.ltyw­
nych" 1tJ;!. Na przełomie 'l.8Ś wieku 
XIX! XX, w CZAsie wielkiej eks-

nie bez \rUdu, torowa~ mają w 
'wiadomości zwiedzających przek~ 
nagle o nonsens.!'e teorii rzekomej 
wyt.nośC;! jednej ruy nad Innymi ... 

• • 
W cusle mego pobytu we Fran­

cJi wielokrotnie zetknęłam s:I~ pó!­
niej z tym właśnie zagadnieniem. 
Spotykałam obCitą. l sugestywną li­
tentur.:. poŚWieconą temu pned­
miotowi. Szezel61ne jednak wrate­
nie zrobi ła na mnie nieobszerna 
bynajmniej ks.lątecloka % tej .eril. 
Na Jej okładce, utrlymaneJ w bl~­
kltnym kolorze, ':I{ymalawano wokół 
kuli z.lemskieJ krąg lud z! skłonio­
nych ku sobie z wyciągniętymi ra ­
m.lorrami. 

Nie wjem dlaczego, ten j)O,odny 
n ;W.'Wny rysunek prl,J'poł1Inlał mi 
plOlenkę, której - tak dawno -
uczyly.łmy się pocICZB8 lekcji Języ­
ka fTancusk~go w gimnazjum. 

Prosty tekst, 'Podłotany pod nle­
wymyślną mdodlę głosił, te .. ,dyby 
wszystkie dziewczęta I wltyscy 
chłopcy '\\/lilia podal! .oble ręce, 
.twonyllby krlll, caly glob Opa5U~ 
jący".~ 

Eksponat z. wllwtawlI " Obce WpllfWlI w Żllciu codlfennym" 
w Lejdzie (Holandlu): modnłl krawat w indl/jakl desd. 
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ł Jak nie zostaliśmy 
m ilionerami 

(Grotesl<a} 
Budzik roz.W\"zelzcz.ał Ilę Jak 

~awue o Iwicie t, ;ak %Ulllkle 
w takim Wllpadku, miale m och.o­
tę rozLrzaJka~ 00 o kaloTlIJer. 
Spojruwłzll Jedna.k w ;eQo o­
krqglq twarz. załtUflł4 w zacnwlI· 
cle ~o jakiego zdoilIII S4 tulko 
nfeiwladome konsekwencji naro­
tlonel1o przel siebie halnlu bu­
dziki, nacilnfllem 'edllnle wvłą­
cznlk dzwon/c.n. Przllbrul minę 
zdumionego Miotu l zaczql mnie 
z mAdwq lotuS/a.kcją wUPllchać 
t Mika I,jklucl.ami ukundnika. 
Chcąc nic c1lcąc mUJwlem nc­

złlgnować z rozkosmej pozucji 
poziomej i zamieni<! ją na p lo­
MWq. JlJk Z,oWIZł! tu ta k iej chwi­
'i pornllllal"m o Cllm, ~k bOf'dzo 
m6glbJl umocnić moją ulubioną 
"'O::lIcję milion zlolllch ł Jui ZI1-
cza łem p.tlchtr;;m;e prZ)lP~toWII · 
lOO~ wił do wyJ/licu niezbętlnef70 
pny opWlzcUlnlu. 16.tka. gtlll przll­
uedl m.i do (lloWII oom)/31. kt61j1 
IJtonlerttzlt mnIe I"tIlknwi.ciA !II mo­
Ich. dotvcJtrzaso tl7J,leh pode; rze ­
ninch. Bo oto zaledwie w ciqgu 
kilku sekund Jtalem si!;, wldci­
clele17l metodll pl'ZemllJI4nej w 
najdrobnlrjUlIch ~::cZl'!;'6rach. Te­
()O dok'lnać m6'" wlltl!clnt Itmml 
nłept'zee!ętnll. Zatem nie bel: ra­
cji od dlwsuqo ju.t CZOłU pQdej­
rzet'\Qlem debl~ o Qcnio!nnJł ... 

Podarll':m w ~rlePII aekajqce 
n.a WIIJH!lnienle kupan1J Toto-lot­
ka i .ł .zapa!qln ubralem butli· 
OroSle, którq przemierzniII co­
dzienn.ie, moatlI już dzisla.} om.'­
nqĆ. DzU t w clqgu n.allępnych. 
dni. A bUlo tO droga wiodąca. do 
biura, w k'6rum mu.iolem prze­
bllWCĆ w wllpeiniOfl.t .lot\cem 
prztdpoludnie. Ale oto WUlI.tlco 
to l'Ialeialo jut do ptteulolci. Do 
miltona mlalem już niedaltko 
Naleudo tUlIco jeucze przepro­
wadztć rozmowę z pewn.um kom­
petentnum wysokim urzędnikiem. 
Pukając do drzwi ;e!;'o gablne­

tu znalem jut o.eotnip ldclIlie na­
Utgo dialogu, mimo że miala to 
bUł mojo piertD6Z0 z nim rozmo­
wa. Nie musze chyba dodaWllt, 
u :majqc ortnln.ic 2danle ttOO 
dialogu. znałem równlei: i pletw­
ne, tum bord.tU!; ie nalelnlo 
ono do mnie. A brzmlnio ono na· 
,tępujqco: 

- CZII mole mi pan poll1CZUć 
pl(~ grouu1 
Urzędnik bez chwili wahania 

.lęgnąl po portmonetkę. Zonlm 
jewzclt zdqilll unldt Iłę z krze­
da, a~ebu wręczył mi iqdaną 

monetę, ł/wlerd.dłem, te jest 
rzeczllwUcle wYloki. 

- JaJe- lO - udalem. zdzlwłenle 
tlbracając w palcach m.atOWII 
krążek - pTlecid pan '/lawet n ie 
wie, ;ak ja Jił' '/Iazl/wam. 

Machnljl reklj '/la .tnak, że to nie 
mo dla niego żadnego moczenia. 

- A 9dllbV, na przuklad, oka­
talo .ił', fe nie je.tem obllwo/e­
lem tego miasta ł bawię tu je­
dynie przejazdem? 

- Och. te męć grouu, to prze­
c!ci drobiazIł. 

- Nawet Qdyoum kh panu 
niQdv nie :o'wr6c!!1 

- Szczerze mówlqc, wręczając 
panu żądaną .umk" wcale nie 
liczlIlem na ;11'; zwrot. 

- Więc pan mi je po pro.tu 
dał? 

- A iei OCzlIwlIcie - u.fm./ech­
nql ai,. 

- I nie 'qdd pan. te orok tl/ch 
pi,du gr08Zll l)Tzllolun! ,ię do 
obfliienia pan.kiej ,tOPił iucło­
wej1 - naleQalem uporcir. 

- M6; dro!;'! J)llnle - powie­
dzlal z ledwie wyczuwalną nut­
ką zniecierpliwienia w glM!e -
prwze przlliqć 'alkawie do 1Ola­
domolei, iż .lIma. pleciu gronIl 
nie ma dla mnie iadnego zna­
czenia. 

.. Jut IntcHaen/nu i zrównowa­
tonu - pOtnll§lo,lem. - takiego 
mi wla.łnle trleba". 

Po.tanowilem, nie 'ZWlckając 
dluieJ,' pr2ejtć do .edna sprOWIJ. 
Podlllo!/em IdQcą przede mną 
monetę i z uJm.iechem uniosłem 
ją w !;'6rę. 

- CZlI .qdzi pan. fi znajduje .sIę 
te IcrQ iTl c1locllli: jeden c:lowlrk. 
dla którego pt,ć gro$z1.I w skaU 
miu1ec.ł1lllch poborów l1rledsla~ 
wia/obu łJtotnq war/aU? 

Przujrza! mi się z tlwo!;'q. 
- Mllllę, ie nie ma u 1HI ' ta­

kiego ezlOtVleka - odpad po 
chwilowum nalnl/lle. 

- A cZII wielu molnzlobll stę 
takk1l , din kt6ruc/1. zwfęku .. Jtie 
poborów o milion zlotyc~ mlo-
8/ęcznie, "nic ,ta1łowllobll WotneJ 
r6łnlcll? 

W oczach. 1ego zapalIla się 
fl kierko podejrzliwego zahHere­
.owanla. 

- Nie wiem do czego pan 
zmier,l'a, ale je8fem pc wiem, te 
takiego I'złowk'ka równicj nie 
udalobu will' Ił n!ll znole.fć. 

- Je'lcm pańskiego ldanl4,. 
Ocót mam w związku z t"m ~-

;JI ! (CI~, dalu,. 'I\J. str. 4) 

Fot. JANUSZ WITOW ICi: 



sfr'. l 

Jak nie zostaliśmy 
milionerami 

(elU daln,. te .tr. 3) 

wie" pla" %0. pomocą ktÓfeQo 
~.tem wItanie 2:apno"tt każde­
mu % pracujqcl/c~ milion dOlI/ch 
mle.l(c2:'u~Qo dodatku do J)enljt. 

- Pan żartuje. 
- Nie żartuj, niQdll. jdeli w 

arę wc,,"od%q płenlądze - odpar­
łem 2: godnoJcfq - zarcu ta pa"u 
zrentą udowodnię. Pomull mój 
le.1 zupelnle pra,llI. opartl/ no 
ezterech pocblawowllch dzlala­
niach malematl/ctnveh. Otói lud­
noA~ nauego kraju Iiczl/ okolo 
trzlfdzidct miltonów obI/watr/t. 

- Ponad trzl/dzlelct milionów 
tJduje ,I •. 

_ Wdmu jednak pod uwaQę 
wl/łącznie dwadzielcia milionów. 
zakładajqc. że pozallta!ł to .tarCI/. 
dzieci im/odzież jelZcze nie ta­
robkująca. 

- Powit'dzmU. że tule włalnie 
jut .larców. dzieci i m/od.ridl/ 
;e,zcze nie zarobkującej. l c6ż z 
tego? 

Bllłem jll.Ż całkowicie przeka· 
nanl/ o I~j wuaranlJ, mima to 
powiedziałem: 

- CZII mate mi pan dae! juz­
Cle pł,e! gro,zl/1 

Bez najmniejszlgo wahania 
rięgnql po pottmonetkę. lecz 
1OItrzl/malem go autem przed 
jej lOuciqQnlęc!em. 

- To mi tllpclnle wl/.torczu· 
PrOstę lobie Wllobrazie!, te każ· 
dego mieriqcc zwrócę lię o pięe! 
grOSZI/ do dwud:dutu muton6w 
Obl/WCllU nauego '.roju. 

_ Nie zdqżlI pon. Mle,lqc ma 
u na' najwlIŻltj IrZlld%ldcł jede" 
dnI. 

- OczuwiJcie. gdllbl/m chdcl 
zwrccce! .Ię do każdeQo z olobnc. 
nie zdątl/lbl/m. Ate prl«ldmot­
na po ptoatu potrqcie! kaidemu 
te pi(e! grOstlI l )?Cn.tl ł wpłacie! 
na mo;le konto. Nie odmówiq mi 
przecież płęclu "rostl/, podobnie 
jak pan mi ich nie odmówił. Otó1: 
i ma pa" włJ)Omnll1ll.U milion. 

Zapadw IXlne napięcia mUcze­
nie. ZmtlTłzaane ClalO urlędnl­
kil Iwlcdcll{lo o prac~ jego móz­
O'· 

- Poml/d ten oc:l/wllcle mot-
1'4 potrllktowae! "cłP'!rJj'fl\eI'\.ta.I­
nte - chu:rucUem - powi.edztnU 
pr:ru akru jed1l~go roku. Go­

-!ów kitem l g6rll zrzec lię 
w,zelldch prllW do wnouenUl re­
klamocji, jdelt częJe! .polecu1\­
Itwa zawl.dzie. 

Zdawal lię nie .luueł mej 
ostatniej wl/JlOUIledzł. Nagle jego 
,kuplO1lI1 twarz rozlu!nUa n( i 
wl/palll jednlf7l1. tdtem: 
-Genialne I 
Oczami wuobra1:ni ujrlalem 

rozlrza.kanl/ o kalorllfer bud:lk 
ort1Z rieble na He po'ciell, w et­
lilII nie .lmqconej ani ;edllllm 
tllkni(clem. Po,tanowUem co 
rllcMej doprowawl~ całq .ptawę 
do finalu . 

Po roku pr6bll, ideli 
wlZlI,tko p6jdrle jak naldu, o­
bejmlem~ moim II/,tem.m całe 
,poIec:reń.ltwo. 

- Cale .polecze1\.two - 1'010-
tórZ1lł, jak gdUbll mullal o CZIlfl1.' 

Innym, po CZIf'll rzucII znienacka 
- CZI/ mate mi pan dać pltł 
grOłZu1 
Slęgnqlem bll/.kawicm!e do 

kie.zeni. ale zanim ;ełZcze zdq­
tulem wl/jqe! z niej T(kę, powie ­
d.zia1: 

- Dziękuję. To mi wlI,'arczlI. 
SII.tem jut rZCCZllwUcle nieza· 
wodnll· 

- A poza tlf'll .uma dochodu 
Ul miar. upll/WU cza,u będzie 
clq"le ro,la. 

- Jakla. 
- To zupełnie proste. Kr:llwc 

przllro.tu ludnoJcI 1oz\'l.o.1 .Ię u 
na. bel ch10m wlllchnłenia. 
Automlltl/cz\'l.ie. razem % nlq 
lwlękłZ4 ,ię IIc.tba pracujqcuch.. 

Znowu %apanowalo milc.tenit'. 
patr.tqc nil znlekształconq wlllil­
kłem ml/jlenia lwarz urzędnika 
poc%'Ulem rod.tqcu Ił( gdzlel na 
dnie lIerco, wqlll/ jf!Jlcze, lecz juJ 
dajqcl/ znać ° ,obie. "lepok6j. 

- No dobrze, powiedzmIl. ie 
w,zUJlko pi(knie .się miel t po 
roku kaidl/ obuwatd bęwi. :ra­
mblal minimum milion lloll/c,," 
mie'ięcznie. A do c:re"o pan lO­
bowiqzu;e .ię wobec .poleczelt-
• twa tO ciqgu tego p!erwuego. że 
tak powiem "pcubklego rok,,"1 
Bo prucie1: b(d.zle pan mial do· 
~ć %TIaczne dochOdI/. Spo!ec:rel\· 
.two też i w ciqgu tego ek.pe­
rl/mentalnego roku mUli mlee! 
jakld korzlllet. 

Chcialem mu pttl/pomnleć, i. 
prucleJ: nie kto Innu. tlllko ;0 
widnie wymllmlem cołq metod, 
i tc chuba mi si( col la 101/111110-
lek naldll, ale nie powiedzialem 
ttgo. czułem. że to go nie pue­
kona. 

- Zobowlqt( sl( do nIedokra­
dania - wl/jq~llłem przez Icll­
nięle najgorllymi przeczuciami 
gordlo - a JXU'el tJll'1l można bil .. · 
można bil opodatkowae! Imlec,," 
tlIch. ktÓfZ1/ Ul clq"u t~go 1:'rób­
nego okre'u będą lięo miali z 
mojej metody. Za 1LZ1ł~kaM 10 
ten .po.6b fundu,ze możno. b1t ... 

Pocnllem, że ,Ię czel'Wie1l1., 
Cnll~m na .oble ;leDO wzrok. uj· 
r lalem, jak pro,tą dotąd Unię lut 
unędnlkCl zacZlIno wJlglnae! 'ro­
niemy ulmi.ch ł r"młenilem .1, 
coraz Inten'lIwnle}. 

"A wi(c To·to. a tetfC 1ednck 
tl/lko To-to" - poml/~Ialem. 

- Pan złotlI podank, to zna· 
Ul/ wnio'ek powiedział -
rozpatr:lfml/· 

Ale ja nie mlalem złudzeII:, co 
do loru tego ewentualnego wnlo­
.ku. Wroca;qc da domu kuplł~m 
w klo~ku wlękstą UoU kuponów 
Totolotka, przeciql~m ulicę. kt6· 
rą zawue chodze do biura ł 
wszedłem do domu. Budztk tl/' 
ka/, jak zawrze. Pomll.łlal~m o 
moim kierowniku I zaclqlem .Ię 
zo.stanawiał co powiem mu ju­
Iro rano, gdU zaplI'a mnie o po. 
wód mojej dri.!lejue} ab~ellcjl. 
WlecUialem. te nie mogę mu po­
wiedzieć. 1:e nie pr%l/uedlem da 
praCJI dlatella, a.tebll on. mój kie­
rownik, zarabiał la rok milion 
lIOIl/ch miełlęeznle. 

BOGDAN LOEBL 

Z archiwalnej półki 
Oddział Wo!ew6dzklero Arch!­

wum p .. ństwowelo w Rze'ltowle w 
cz,asle swej wieloletniej d:dabi1nokl 
:r.abet.piectyl w twYch malat)'1Ulch 
mataria!y historyczne. dotyc~c. te­
renu woJewódltw. rzeszow.k:!elo. 
Pochodz~ on. z czas6w n.Jdawniej­
szych at po dz1eń dt.isle-jszy i kryj~ 
w .oble !ascynuj~ce obraz,. nan.j 
pnesz!o'cl. 
RÓWnou\!Śnle. oprócz. wIalnela :r.a­

lObu. archiwum zebr .. lo Jn!onnaeje 
o materiałach dolyc:r.ących nanych 
terenów a przechow)"W3nych w dn­
nych archiwach. bibliotekach l prtez 
osob,. prywatne. 

bardzo w tym na pomoc: 1 ..,.,.pól­
pracę caleio ,połecteńltwa. 

W zv.i,zku :r. obecnIe obchocbo­
nym "Miesiącem P4Imll:C1" I ..xx 
zoc:m.Ic, wyzwolenia obo:r.ów troll'­
centracyjnych" rozpoa.ynamy na.l~ 
wędr6wkę po luoble uchfwalnym 
od olcre.u okupacji hlUerowsklej. 

Cytowane dokument,. Informuj, 
o :r.amierzeniach okupanta wobec 
l ud/1OlŚcl polskIej :r.anticu.kująceJ te­
reny .nas~ego województwa. 

Sytuacja ludnokI lio :r.ako6cunłu 
woj",. w iwletJe wypowleml uera 
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I Reed Salinger 

na scenach moskiewskich 
Na scellub teelr6w mOlldewlll!eb odb:!,lo Ilę ostllnlo Itllk. premier, kł6-

1'1 wlbllddl:!, dllłe IlJntereaowani, "r:!,tyk6w I pvblicanołd. Tealr S.l,.,:!' 
pokaul Inle~nllleję Ulanej pDwldd pił.n. amer,,"ań!kleIO J . Sallnl8U 
,,DvuuJ-.e,. w .botu", Aulorkll adlpl.&dl jeal A. Cbarllmowa. rdYlero· 
Wił A. 8Iat,ln. 
~lIl.erNuJlłC'e wldowl.ko oparlo na Itlh,tel Jobna Reeda. ,,D~I~ę6 dni. 

kl6ro w.I"II&o,ly ,,,,I. tern" wy,tlwlł M08klewlkl Te.tr DramlIv I Ko· 
medll, łipek l .lt l la",lera lInIle elemenly lI.nlomimy. eyrku. komedII buuD. 
S, lvk, rd:!,~erował J . Lublmo ..... Gr.nl dolyche~a. n •• unle tł' IO tulrll 
IIIlIka Brechla. .. Dobry ulowlek a Seezulnu" ml.l •• 10 pr~edlta .... lfl\ W ellll_ 
KU roku . Z nn.niem .potkala s.lę równlet aeenlclnl wersja powldci Ler­
monlowa. • .Bobater nanych cnsów". 

Na U-Iwe :lWyclęllwl na.d Niemcami bltlerowJklmi, teal r len P"y,o_ 
lowuje pned.tawienł" 1111. 1t16re llo11ł aię wlerue piun,. - toinien,.. Hę­
dlł lo \llwor:!, Konl1antrna Slmono",a, Alckłlndra Tw.rdo ..... klelo. Bot:!,JI 
Plllern.kl. UJI Err:nb\lrca. Bor)·&II. SlueltlcKo, Ema.nllela KnuleMc.a. 
7.najdlł alę III r6wnld ulwor:!' poetllw. klórzy polelI! na froncl, - '1. KIII­
C:I:!'eklelO. S. Grudnnltl. P.wla Kopna. 

• • • 
aek.wi, upowl.ota~ II, r6wnlel najbllbze premier:!, VII tuITle Im. WUb. 

t anJowa. M. In. I 1IIIIIerMOWaQlem lKlukhvlne Jest wyslawlenle .stukl .,1\10-
Je ItsNlllte uelękle" polwlę(!onej C.ecbowowl. Utw6r uJęt,. jr:tt w formę Ito_ 
nlpondendl ""ędl:!, kilkoma boba terami - "'śr6d ldóryrh ~naJdoJII aię 
Anlonl Cleehow. jeco braI Al~kn.lld.,. uOll,a )1.,11 i je,o pu,.nłl łona 
Ol,. K nJpper. (PAP) 

ZdJęcle 11 pobytu ne'f. niemieckiej poHel1 ł SS RrlchsfUhrua 
H. HLmmltra I D 184,0 r. w Pnemyłlu. 

Nr 18 (188) 

zdarzenia 
tygodnia 
10 bm. f okuJl S5 rocznicy urodrla 

W. 1. Len,na odbyta ale .... ZDI<. WSK 
w Rzeuowle ,.,Ieetomlea pnyla~nl. 
Czlonkowle Teet:u Slo... "Mduz:!,na" 
... preuntowall .... Ierszo: I wypo .... ledd. o 
LenInlIt raddec"lcb. POls"lch I ~ra· 
nlcz.nych poet6w. pllany Iludal n.ukl. 

• • • 
U bm. ,., Prum)'jlu r<np<>C:zo:ly .111 

Ul Spotkl.lll. Tellr6w wlkowych Pol, 
Ikl Warhodnl<:J, org.nlzowane w tym 
roku prz<:z PaJluwowy Tealr Lalki I 
AktOr. "K.aCperek" W R~elZowle (dwI 
poprzeanIe O(Ib)'l" do: w Ll,lbllnle). w 
.,otk,nlaeh Udział blou uwodowe tu· 
trI' Illkowe z BI.leJ!:ostoku. Kielc I [.u· 
blin. orn teatr !II Rabki_ZdroJu. 

• • • 
W OlfC!U odbylo ,ie apolk'nle prn­

wodnlcz.eych Ptez.ydlbw PRN w Oor· 
Ilc.eh, MRN w Bieczu. przcdst.wlclell 
MIniste ......... Kultury i Sztuki. kt.kow· 
.kleJ Pu"""'nl KonserwacJi Z.byUc6w. 
W)'dzlllu Kullury Prez. WRN orli 
lłvtby kO!llerwIlO"kl~J. połw'l<:conl 
omowlenlu pro,rlmu "ooser ..... <:JI u· 
bytkbw 81ecza. 

Omówiono r6wn!et "OM>b" ubuple. 
uenl. irod .. o.... ni um cel. 

• • • 
lO bm. li' uli Powtll"",el'o Domu 

Kultury w Pnemyłlu odb"lo slo: lpot_ 
k.nle r pll.nem 1 publłry .... Steru.ll . 
Wem Strumph.Wojtkle .... lcum. b. Idlu_ 
Itnlem len. W. Slkol'1lklelo. 

• • • 
W nleddcl<:. IJ. ts bm. '" ZIoklldo­

...."m Domu Kultury WSK ,., Rze"" ...... I. 
SWA ot ... ·I""a .... y5\.wO:: '.llIkl I plakttu 
.l.n, KurJdew\cu. 

Tw6rezoilt leco krakoWIkle,,, ... tlkl 
Jen kltle EWI~zanl z II:rajobruem Pol· 
,ki połudnIowe!: woj. k .. kOW$k'~IO I 
nnzowlkleco. ktOre pnem!enyl .... zOlul 
I wnera,. N. wystawIe Icromldzono 
I.kle wlve plaktt6w turystyrznych. 

w ot ..... rclu eklpozycJI bierze uddel 
.utor. 

• • • 
W plllltek odbył Ile kolejny koneel'l 

.ymtenluo)' rzenowlkleJ F.n,lwoweJ 
Orklutry SymfonIczneJ. kt6ra wyll:Onl' 
II utwory Slbell\U&. Wlenl.w_klelo I 
MenOelssohn •. 

Dvlrm zalnteruowanl<:m rlenyl. _lo: 
5Clllnkl, U .. ]lIlnl:o skrzyp.czka z Kr.· 
_OWI. K.Ja Dannowlk •. 

Koncert prllwldlU IIImclnnl" d".r:ktor 
p.nstwoweJ Orki .... try SymtonlczneJ I 
Cz~51OChowy. CzUl ..... Onztynowlcl. 

• • • 
WoJew6dlkl Komisji ZwIllikO.... Za· 

.... odowych ,., RzII""'C1'NI, agloal]a cli. 
mlodz!dy klln.llul'l plastyemy pt. "lItol 
kraj". w "(>fI .. unl. (termin 11 1r' .. lelł". 
do Ji patd~lern.u br.) mou brtt u. 
~id.Ł mloc1~l"" do III Ił - ua.nlowl. 
Q.kbł obJctyctJ oPi.ekll pnu IIkł.dy 
pr.cy. ltólkl I zf1Ipoły pta5lyrzne .w\4&­
kowych pI'C!ÓIo'e" k.o. I dE/ecl pl'lted. 
ukoll pny ... 1<t.dowyCh. 

PO zekonClrnlu konll:urro Ut14dl01U1 
zOl'l.nl' 'o\')'5Ia...... n'CTOdlony~h prtc. 

• • • 
w aoboto:. tj. 24 bln •• li' KO]b!.>uoweJ. 

t w nledEiel( w KrGlnle Panstwowa Ot· 
kla"u Symfonletna wykonuJe kon_ 
certy r()(f.rywkowo-popularne. w pro­
,,,mla utwory SI.a\1ll&. Otrenh.ch., 
Ch.icz"urllnl I Kll>ale ..... kle'o. Soll~l· 
~ ()p<:ry PomorskieJ, Boleni Kln .. ~, 
łple .... 1 .rle ~ O!)ef I Q!)f.etek. PodOb­
ne konce.ty odbędll d~ w ponledll"tk 
w Ruuowle i SInoku. Dyry,uJt T. 
cnlchaJ. 

Nowa książka 
Caldwella 

W lUa".cb ZJednoczooych oka,..,la a1~ 
nowa po ... leU Er.klot'a Caldll'ella -
,,1-'1 llearc:h nI BI.to" , .. W popokl .... ol .. 
biKO"). AkcJ. po.ldei 10a)' 1Il~ wo .. 61 ""1 .klual"e,o ... USA problellU' r6w. 
nouprawnleola FtlUl'''''116w, 
K~,-t"a ..... darakllr 'n.menluyo. 

nt, a uloblo tra,li. Aulnr Jut ... .1:1&11)'11' 
roku łYcI. ulknlll l.ę ~ konfliktcm ra_ 
IIOW). , jdT N<bl,.., ubro.lllU mu od· 
.. I\"dut tCO !SIuny!!.,"i.,n pnrpoclela 
\lnIenIt ... obco. c.ld.oell :l.rl li Clu •• 
Ci!!.łlwłe .. a farmie ....,.cll rOdalcbw w 
Oeorlll - Jl'clnym , pGludnio...,.cb "t_ 
n6 .. , , dlle ClYlkrymln.o:,Ja ,...0... do_ 

nlemleeklrJ policJI I SS R. Hlmmle-

1'&' wnlononeJ w dnl&cb 13 l Ił ID 

1941 r. w Krakowie; 

"

_ • ft..lakamJ _ ,..., ""tan, lycII"" •• ni l wOl .. 11 ~Ukw!Clow.nl ••• 
... ~ ... rv pOl:Z'lt .... cll obecnelO ... ultda byla l..IIa_ 

oltrątone. Dośwlldclenle dowlodla, nu:' oltn:eJna nit dzl'. 
te ......... san1e w ten 'POI6b najs:r."b- PlOdtt o prsrjad,,11I • dalechlJI .... 

"MotlIwe. te d.bu 'WYlI''' osad­
('IUt6w z n&l'od6w europej!k.lch win­
ny :r.ost.ać .tworzone w Generalfle'j 
Gubtritl. Dot~d nie podjęto w tym 
'YJ':r.łlędzJe dokładneło routrz.ygnlę­
d ... W katdym ruJe w najblitszym 
c:r.asJe urnleru. "Ię podJ~~ Iilne. 
olledlanle w:r.dlut Sanu I Bugu. tak­
ie c;J.ękl Polski :r. obcą llldn04cJą, 

-,,- pufU .... I. )ed.llak u pl .. fUI. który po 
cle] pfO'W':lldrJ do pollldantio una- ił l.tleII wraca "a •. ,Iębolde PoiudoJ." 
rodo'Mitn!a", I pMlemlena )t OCl l"011l41:1:owe) Karoll. 

nI' do LUb) ... y w pOuukl •• nłu 6 bto. 
PINI perspektywiczny osadnictwa TrUd tn Idde Jednak na ma,.,f ..... '.uor 

nlf mot. odn.ldt towan)'"" u b.w 

N'
-m-6w w 1, •• ,_, , _ -'.bo-'" SS OIłfdnnrcto. Ponukh ... ni .. re Jt"'Ar .. J~ " .... '... .. , .. . . Jedn.k ok .. J, 00 konlronl.cJI ,6tnych 

oplnlt na tfmat problemOw Inte,r;tcJł 
ObtrtUhrera pror. dr K . !\Ieyu .. I %8 ulIOwej. m,eo 1"'1, rd,nlem reUnlfn-

16 ... nllwtJ po ... dei C&ld",eUa, Iymbo. 
V 19t2 r . Opracowane,o w ramaeh lem ł ",Y.da op'nit tej P<I,tlJtOweJ a.t· 

łd .meryli •• \Skle«o I .. olec~" "twa. k16_ 
fi ni. ma upnedU"J!. ras01l·l'tb. "Gtncralntco Planu Wschl)dnlel'o": ______________ _ 

W,..nlkl dotychcz.,uowycn prac na 
tym odcinku pragnlemy pnekaza~ 
nel's.Zym krę10m spolec:r.eńslw •. 
G16W1lJ"lTl celem. do kt6:re,o zmle­
rumy. jest ulnajom.lenle czytelnl­
k6w :r. wydarzeniami hbtory~znyml 
popt"Zn pocIarue treki dokumentów. 
z pominięciem !ormalnełO aParatu 
wara:r.tatoWQ-wyda'A"lliczeło. 

Tab.la osadnictwa ludnołcl niemieckiej (bez wojska I policJI) po lakońClenlu wojny: 

Zdajemy lObie Iprawę, te mate­
rialy znajduj"ce się w posiadaniu 
archiwum, zwlllzcu jetell chodt.i 
o dz.i~je n1;nowlze nie są kompletne 
i relacje uc:r.estnik6w wydaneń. 
prywa.na korespondenc~.. byłyby 
po?'lItnym u.:r.upełnleniem. Llc:r.ymy 

PUN1~TY 

OSADNICZE 

JASŁO 

PRZE\I'\'$L 

• 

1-5roku 6-IOroku 11 IS roku 16 20 reku 21 25 roku , 25 raku 

Uo.t Ul tya. 
konlll 

n.t Ul lila. lonly Ile'ć Ul tliJ kanty 
Ilaje! Ul III' konly 1I04t Ul lIII 

kOUly Il ość w tllS. ~ 
o .. dnlków osadników QlilldnlkÓw o.adnlków osadników osadników kel:r.l~ 

wmla Ul mln Ul m ln w mln Ul mln w mili 
miasto w," marek mlaJlOI wid mirek mlastol wid marek mlastol wid mirek' mllllol wiu marek mlnlol wiei IltClDie marek 

- - ~I'O~ ~H1~~~~~-=-
2,3 ~~I~I~ 90.3 

14,3 U.? I U ," [ 2",~ -5,1 31,9 2.,5 4,6 lU 2,5 2,3 30.2 2.5 2,3 30.2 - 2.3 151,3 

Opracowali: T. BIEDA, L. WLODEK 

Wyd'Je WyCl .wlllclwo plaIO., ~NOfi'lo" lIz.euO,ukl ... _ &!w .. p, ....... "CIfU reCIlkej!: bUIOw. uL Zerollllldeco S. TeletO.ll:!'1 lISt, łHl _ w ..... 1Jł, .... tertat6 .. liii ulII6"lołlYe!l rlu .. eJI 01111 I .. , ata" 
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